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Wymowa fakiuw. :

(sk) Ileż to wymowy mieści się w tych dzi­
wnych objawach walki, którą endecya, ta awaii-

^Polska ;^ d a  praw a utrzym  jw ania 
w ojska w Gdańsku.

GDAŃSK, 11 listopada. Wczoraj delegacya 
garda"* pdskiejreakcyi,’ pod "różnorodńemi szyi- gdańska wyraziła igodę na przyjęć knnwencyi 
darni r a poliiycznem nievTyrob:eniu mas, żeru- z Polską, Delegacya po ska projekiu dotąd nie
jąc, prowidzi przeciwko ugruntowania się w 
Polsce ustroju prawdmwie i rzetelnie demokra­
tycznego.

Endecya nie śmie w tych homerycznych za­
pasach sięgnąć do tych argumentów, które gnie­
żdżą, się na dnie duszy obrońców klasowych 
hiteresów Dolskiego ziemianstwa i półpulskiuj 
burżuazyi, ale kryją je pod maską obłudnych 
i kłam liwych frazesów, rzucanych w stronę stron 
tticlw lewicowych za ich rzekomy atak nai Sejm, 
par.amentaryzn i demonracye.

Pełno tej demagogii : sotisteiyt nie tylko 
na wiecach na ogół dla tego Sironnictwą niefor­
tunnych, aby i na łamach ich oartymej phtsy.

Adwokaci przegranej sprawy doskonale zda­
ją sobie sprawę z (Układu stosunków społecznych 
w kraju, które z nieubłaganą koniecznością wy­
pierają klasy posiadające tak gruntownie skom­
promitowane nietylko u nas ale w całej Europie 
 ̂ dzierżónych dotąd przez nie uprzywileiowa-. 

hych placówek, to też uciekają sie do jedynej 
broni, która im leszcze pozostała, do polityczne­
go macbiawehzmu

W szranki zapaśniczych turniejów stacza­
nych pod flagą najobskurnieiszego wsteczni- 
elwa występują ludzie o światopoglądzie śre; 
dniowiećznych feuaałów lub też suto zapłace­
ni rycerze, pełni robionego zapału dla „świętej 
pańszczyźnianej tradycyi" przepojeni na wskroś
PiFnawiecią dc najskromniejszj ch objawów ru- 
enu ludowego)"! pod adresem całej polskiej le­
wicy rzucają więcej na efekt u bezkrytycznej 
gawiedzi jak przekonywujące zarzuty, jakoby 
Parlamentaryzm, i deinokracya z powodu zdecy­
dowanego oporu posłów chłopskich i robotni­
czych przeciwko zlekceważeniu woli narodu 
Wypowiadającej się przeciwko wprowadzeniu se­
natu, miały być poważnie zagrożone

Jakże się więc przedstawia sprawa z tą de- 
moferacyą, k.óra niespodziewanie znalazła ta­
kich wątpliwej wartości jak endecy obrońców 
i Szermierzy? y

Zbyt przejrzysta kryj,e się demagogia w o- 
wern wmawianiu w ogół naiwnych czytelników, 
„narodowej “ prasy, źe do atrybucyi jieakaego 
dstroju politycznego miałby należeć Senat, Iz­
ba będąca — lak uczy nasze chociażby dzisiej­
sze doświadczeni, ca^łkowcie zbędna. Powsta­
wały te Izby na Zachodzie w czasie, który tak 

, był daleki od demokratycznych wzorów jak argu- 
htentacya endecka od najprymitywniejszych po­
jęć obywatelskiej uczciwości.

Ustrój demokratyczny nie jest także jakimś 
Hiariwym na zawsze ustalonym szematern, bu­
dował się on i buduje wśród cięzkicn trudów i 
walk.

Podobnie w dzisiejszym ustroju kapitalisty­
cznym, pornimo tego, że jest o całe niebo wyż- 
sży od usiroju feudalnego z

dotąd
podpisała, Zapytany pizez korespondenta Kur. 
Por. o przyczynach zwłoki, komisarz rządu pol­
skiego w Gdańsku Biesiadecbi ośw.udczył: 

„Zwłona w podpisaniu przez delegaćyę pol­
ską ma na celu uzyskanie pewnych gwarancj/l 
niezbędnych dla nas co do zabezpieczenia 
praw, przyznanych mam w Wersalu.

(jwaraneye te możemy osiągnąć przt* przy- 
znunie jiam prawa utrzymywania ' siły zbr^nej 
na terenie wolnego miasta Gdcńs&a.

Dotychczas zyskaliśmy zupełną kontrolę nad 
cł.m i kolejami oraz całkowite zastępstwo dyplo­
matyczne; wnrawdzie życzenia nasze co do 
portu nie zostały zaspokojone, jednak od nbs. 
samych będzie zależało, czy wpływ, przyznany 
rans konwencyą, w sprawach portowych potra­
fimy wyzyskać. Zależy to od ludzi na ogół. Jak­
kolwiek nie zostały w fconwencyi osiągnięta 
wszystkie nasze życzenia, jednak wynik ostatnich 
perlralrtacyi daje m m  możność dalszego rozwo­
ju w Gdańsku, oczywiście w teisłem porozumie­
niu z Gdańszczanami.

Walki boćszairi|(ów z  Balachcwiezem^
Petluii*£j';i Wranglem,

Komunikat bolszewicki.
HKLSINGFORS, U listopada (East Expr ). 

Komunikat generalny sztab. bolszewickiego z 
dnia 9 b. m. głosi:

Ct rejonie Ittozyrza o 36 wiorst na zachód 
cd tego miasta, oddziały nasze odparły atak 
wojsk Biiiacbouicza.

W  rejonie Lityna oraz rzeki Dniestru oddziały 
wojsk Petlury wykonywują krótkie ataki na miej­
sce dyslokacyi armii czerwonej.

Na ironcie południowym wzmożona działał 
ność oddziałów wywiadowczych.

Pr. 256/2P W  */ '
W Imienin Rzeczypospolitej Polskiej.

Sad okręgowy kamy we Lwowie orzekł na wniosek 
ProKc.jiur, przy tymże Sądz.e, i e  ireŁĆ czasopisma 
.Dziennik Ludowy* ^r. 2 ? ' z dnia 7 lissopada 1920 r 
w anysuie p0'd tytułem: „Os.izezenie* w całości za­
wiera znamiona zbrodni z § 98 b) uk i priećr z § 3 
ust. _ 7. kwietnia 187C Nr* *3 Oz pp. uznał dokonaną 
w dniu b. listopada 1930 r. konfiskatę za usprawiedli 
w.oną i zarządz i zniszczenie całego nakładu i wydał

w n?yśl § 493 p. k. zakaz dalszego rozpowszechnianie 
tego pisr.ia aruKcwego. ~ c

Zarazem wydaje się nakaz odpowicdzialneun re­
daktorowi tego cAsopisrfa oy orzeczenie niniejsze 
umieścił bezpłatnie « ' najpliższym num eru i to na 
pierwszej stronie. . (

Niewykonanie tego nakazu pociąga za sobą na­
stępstwa przewidziane w § 2t. u t̂. druk. z *7 gmdnia 
1862 r. Dc p. p. Kr. 6. er ibó3 t. j. zasądzenie za prze­
kroczenie na grzywnę do i OO Koron.

Lwów, dnia 9. listopada 1920.
(Podpis nieczytelny).

przez lata całe zaciekle, widoczne są jes&uze j mandatem i z którego wolą liczyć się należy. 
Drzeżytk średniowiecznych latyfundyów, majo-1 Rozwiązanie zagadnień, którym parlaręeiit__jpo- 
ratów! i hronnego rzemiosła. i dołać nie umie, czy też nie może, należeć mu­

si do wyborców.
To też doskonałe wyjście z zataegu spowc- 

dowanego próbą narzucenia Polsce Senatu za­
proponował Klui^ poselsk. P P. St i P. S. L. 
(Piast) w zglos".ipym w Sejmie wniosku nagłym 
w przedmiocie przekazania sprawy Senatu przy­
szłemu Sejmowi. Motywem tego wmosku jest 
przekonanie, że Sejm Istniejący już niemal dwa 
lata wśród bezpłodnych walk i bez poważnej

Czy stąd wynika, że te cuchnące trupem 
i wyzyskiem rracy yrzeżytk sa w dan^m ustroju 
społeczno-politycznym potrzebne?

Życie samo usuwając z każdym dniem owe 
„resztki" po przebytym już etapie i budując 
na icl? gruzach nowe formy, uczy nas, że wszy­
stkie le  „szacowne" pozostałość, okryte paty-: 
rią i pleśnią są dla tegoż życia jeno hamulcem 

przeszkodą. . , I [1 przesz^Amcj.
Kis chcą także pamiętać o icrn endeccy tal- większości nie może brać na siebie odpowiedzial- 

mudyści, że ustrój demokratyczny nie zasadza jści za rozstrzygnięcie tej tak spornej kwestyi. 
się n a tem. abv przypadkowi i chwilowi wy- i Sprawa Senatu musi więc jak precedensy w in- 
brańcy~hnogIi bezapelacyjnie decydować o spra- nych państwach byó wyodrębnioną z projektu 
wach dotyczących najważni jjszych i iiajistotniej konstytucyd i przekazaną do rozstrzygnięcia lu , 
szych dla państwa zagadnień. 'j'dowi, który w następnych wyhorach do Sejmu

Ponad wysłanymi do instytucyi posłami j e s t . wypowto sw o je  w ażŁeC l (Ostateczne w tej spraw ie 
prawuziwy i rzeczywisty suwerenl i tychże po- ■ s ło w o . (

k tórym  w lic z o n o  s ió w  m ocod a w ca , lud, tóry w yb ra ń ców  ob d a rza j -  »— ■



„DZIENNIK LJDOWY* Nr. *287

\
W poniedziałek oblicz swoje oszczędności 

we wtorek przeczyta) ogłoszenie 
w  środę kup obligacje

4°lc P aństw ow ej P c źy c ik i P re m jo w s j!
w czwartek zastanów sie co zrobisz z gotówką 

w piątek nakreśl sobie pian działania 
w sobotę 1 $ q  południu; sprawdź w guzecie 

czy Nr. twojej obligacji

wygrał premia 1,000.003  m a r e k
teśll nie rorarsl, to

w niedzielę pociesz się, że może wygrać 
w każdą sobotę w ciągu lat 20- ta.

Oiarszatck Piłsudski i gen. S i  Haller 
do A tam a aa P o ilu ry .

LWÓW. 11. listopada. (Russnress.)— Dzien­
niki ukraińskie zamieściły następujący list Na­
czelnika Państwa: Do naczelnego atamina wojsk 
Ukraińskiej Republ. Ludowej.

Armia nasza pamięta krwawe wrlki, w któ­
rych uczestniczyły wycrwale zarówno w dni 
zwycięstw, jak i w godzinach próby wojska 
ukraińskie, Wspólnie przelana krew i braterskie 
mogiły położyły kamień węgielny wzajemnego 
porozumienia i pomyślności obu na odow. Obe­
cnie, po dwóch latach ciężkich waik zsbarba- 
rzyńskim najeźdźcą, żegnam wspaniałe wojska 

, ukraińskiej Rep. Ludowej i stwierdzam, że w 
najcięższymi chwiiach, wśród nierównych walk 
niosły one wysoko swój sztandar na którym 
wypisane hasło. .Za  naszą i waszą wolność^ 
jest wyznaniem wiary każdego uczciwego żoł­
nierza.

Belweder, Wód* Naczelny Wojsk polskich 
Marszałek Piłsudski.

List gen Hallera do atamana Petlury brzmi:

Do naczelnego atamana Ukraińskiej Repub­
liki Ludov ej.

.P o trzech latach ciężkich walk ..z przewa- 
żaiącemi siłami nieprzyjacielskietni, niezwycięźo- 
n” armia Ukraińskiej Rer>. Ludowej, wierna ha­
słu niepodległości swej O ezyzny, zwycięsko po­
suwa się w głąb zrujnowanego kraju, .liosąc mu 
w Ińośd i niezależność. W.imieniu armii (3, któ­
ra dzieliła wszystkie okropności wojny zyczę 
Ukraińskiej Rep. Ludowej powodzenia, na jakie 
w zupełpości zasługuje, pragnac, atjy trud jej 
uwieńczony zos.ał jaknajprędzęi w chwili, w 
której potężnj lud uki arniki będzie równym 
między wolnemi narodami. Korzystam zokazyi, 
aby w imien.u podległych mnie oddziałów wy­
razić armii ukraińskej wdzięczność za wspólnie 
poniesione trudy wojenne- Legendy żołnierskie 
o przeżyciach wzajemnych | rzejdą od strzechy 
do strzechy i połączą serdecznym ogniwem oba 
bratnie narody."

Sł Haller-.
G^n ror. i dowoaca armii.

0  POWROT JEŃCÓW Z ROSYI.
WARSZAWA, 12 listopada (Pat.) Wydział 

M S. Z. donosi. Dnia 12 bm. pod przewodru- 
siwem sekretarza stanu Dąbrowskiego odbyło 
się posiedzenie komisja międzynarodowej dla 
sprawy powrotu jeńcówi i uchodźców z Rosyi. 
Wobec ogromnych sum na to potrzebnych u- 
cbwalono niezależnie od - żądanie kreaytu ze 
skarbu państwa zwrócić się z gorącym apelem 
do społeczeństwa. Będzie to bowiem najwię­
ksza w tej wojnie ąkeya humanitarna. Prelimi- 
raż budżetu opracowany zostanie na razie na 
3 miesiąca i bezwłocznie rozpoczętą musi być 
organizacya zgromadzenia potrzebnych do te- 

, go celu środków. Uznano dalej potrzebę wyja­
zdu do Moskwy komisy mieszanej dla opra­
cowania projektu powrotu zakładników i oto­
czenia nad jeńcami opieki pod.względem finanso 
wym i moralnym. Delegatem tnii Isterstwa spr. 
zagr i przewodniczącym tej komisyi został mia- 

i nowany p Edward Zaleski który obecnie bawi 
w Rydze, celem zawarcia dodatkowego układu 
postanowień ryskich o Polakach w Rosyi. Ce­
lem przyspieszenia tych układów przesłano ,spe- 
cyalne instrukcyi do Rygi.

—M*—
SPRAWA ORG \N1ZACYI ZIEM WCIE7-0NYCII.

WńRSZAWA 12 listopada (Pat.) Rada mini- 
i strów dnia 7. bm. pod przewodnictwem wice- 
, prezydenta rozpatrywała ponownie sprawę or­

ganizacji ziem wcielonych do Polski traktatem

preliminarnym oraz sprawy związane z Iikwida- 
cyą wojny. • '

Na posiedzem ich zaś 10» i 11 bm. pod prze­
wodnictwem prezydenta ministrów obradowała 
nad sprawą plebiscytu na G. Śląsicu i przyję­
ła projekt ustawy o ratyńkacyi układu.polsko- 
niemieckiego w przedrmoc.e p.zyjęcia " 7ymiaru 
sprawiedliwości w dzielnicy pruskiej i i.

Przyspieszenie reformy rolnej.
V7ARSZAWA. 12. listopada. (Pat.) Prezydent 

min. Witos odbył w ostatnich dniach szereg 
narad z prezydentem Urzędu Ziemskiego p. Wil- 
końskim w snrawie przyspieszenia akcyi wywła­
szczenia majątaów ziemskich na parcelacyę w 
myśl ustawy o reformie rolnej,

Rada ministrów upoważniła premiera do 
zniesienia szeregu instytucyi. Wycofanej zostaną 
Urz^d emerytalny, urząd i biuro Propagandy 
Pożyczki, oraz wydział druków przy Prezydyum 
Rady ministrów.

Ronusya Ligi jflar. w drodze do Korona.
WARSZAWA, 12 listopada (Pat). Wydział 

prasowy M. S. Z. komunikuje, że komisy* kon­
trolująca lig i Nar. pod przewodnictwem fran» 
cuskiego pu kownika Hardigny wyjećhała 12 b. 
m. do Kowna, b jmisyi towarzyszył polski se­
kretarz legacyjny Tadeusz Gwiazdowski a z ra­
mienia Nucz, Dtwa porucznik -Lubiński,

.■ i ► - ♦ »» - ^  ‘ ’ j

Urcczystośś w ręcien a buławy 
m arszaR  Naczelnemu Wortzawi.

Jutro oabędzie się w Warszawie uroczyste 
wrę -zenie buławy marszałkowskiej N a c z e l n i k o w i  
Pańitwa i Naczelnemu Wodzowi Jozefowi Fil' 
sudskiemu

Z tej okazji odbędzie się we Lwowie w nie­
dzielę ,0 godz. 10 rano uroczyste nabożeństwo W 
kościele Zatogi (00 . Jezu tówj, które odpiawi 
ks. Biskup Bandurski oraz wygłosi kazanie.

Po nabożeństwie odbędzie się defilada na 
placu Miryackim przed generalicyą, Generalnym 
Delegatem Rząuu, przedstawicielami władz cy­
wilnych, oraz delegacyami organizacyi i zizeszeń, 
które w uroczystości wezmą udział.

’ Na nabożenstwde zjawią się prócz władz woj­
skowych i cywdnych, tasże delegacye wszystkich 
organ zacyi narodowych i stowarzyszę*., cechy i 
korporacje ze sztandarami, młodzeż i t. d.

Defilować bęuzie na pl. Maryackim cala za­
łoga lwowska, reprezen;u,ąca wszystkie gatunki 
broni.

W» IWHMB

Zrieważeniu posła przez otocera.
Na jednem z ostatnich nosiedzeń Sejmu uza­

sadniał poseł Faikowsi- i wniosek w  sprawie po­
ciągnięcia do odpowiedzialności poruczniKa Ja­
nickiego za bi ulalne zachowanie się wzglęoem 
posła Mrozowsiuego. P'zed paru dni mi z prze­
pełnionego wagonu ? klasy por. Janicki obrzu­
cił posła Mrozowskiego i kopnął ge nogą ,

W trakcie przemówieniu p. Falkowskiego 
posłowie głośno uąw iii wyraz swemu oburzeniu. 
Wiceminister Michaelis w odpov ledzi stwierdził, 
że podobnych indywiduów jak por. Janicki jest 
więcej w wojsku, poczerń zapewnił, że dołoży 
wszystkich sił, aby żołnierz i oficer pamiętał, ż« 
jest obywatelem w mundurze.

f o l  V V '*  V  -JfttćjSirrlPfc-- \. \

WalRa z Lsięgosuszem.
WARSZAWA. 12. listopada . (PatA Duńską 

misya naukowa w skłud której wchodzą profe- 
soi Jentel i dr. Chrłsljensen przyoyła do Pol­
ski dla zorganizowania pomocy w walce z księ- 
gosuszem. Eomisya zwiedziła w towarzystwie 
tunkeyonaryuozy ministerstwa rolnictwa i, dóbr 
pansiw. kilka miejscowości nawiedzonych księ- 
gosuszem, tudz eż siacyę Instytutu roiniczo-na-
ukowego w Puławach

— —
Pols&o-czeskie rchoroenia

PRAGA; 12 listopada (Pat.). W czoraj przyby­
ła do Pragi polska uelegacya celem prowadzt* 
nia dalszych itkowań w kwestyi p-aw obywa­
telskich i ochn ny mniejszości. Wczoraj rano 
polsL charge d’affairts był przyjęiy przez Bcpe- 
s z ł . a potem Benesz przyjął delfcgacyę.

Sfrejft robotników fcodzi.
ŁÓDŹ, 11 listopada (Pat). Sytuacya strejko 

wa w przemyśle włóknistym przed fawia się
następująco: Część fabiykantów nie należących 
do związku przynęta żądanie robotników, nato­
miast fabrykanci grupujący się w związku na 
żądania te dotąd się nie zgodzili. Delegacya pol­
skich Związków zawodowych uchwaliła na ze­
braniu wczorajszem ro?słerzyć sire,k także na
palaczy i stróżów7. Nadto hcbwalono rezolucję
żądajacą całkowitego itkwes ru i równomiernego 
rozaziału żywności, przydzielenia Łodzi jeszcze 
kilka pow:atów> dlaj zaopatrywania w >ży"ność 
miasta, albo przyłączenia Łodzi do centrali aprc« 
wizacyjnej w Warszawie. Dj strejku robotn-kow 
przyłączyli się także loooiuicy biurowi.

 +■»  . ^
Pomoc dla dzisni.

. NE^JEN, 11. listopada. (Pat.) Hooyer wvstą- 
pił z wezwaniem zebrania sumy 23 milionów 
dolarów celem niesienia pomocy 4 milionom 
dzieci w Europie zagrożonym klęską głodu i 
zimna.

Tygodnik amerykański .Literary Diges, któ* 
ry opublikował ten apel otworzył lisię skiadK.o- 
wą subaurybując sumę 25 tysięcy dolarów.
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KarapanEa endeków  p rze c iw k o  liaczcS,
D o w ó ^ z l w U r

Z  posiedzenia Rom-syi JSujsfcowej.
Przedmiotem dyskusyi na ostatniem nosie- 

dzeniu Kwtnisyi Wojskowej była sorawa oduz.ała 
Mucze'nej Kontroli Wojskowej, w kiórej tc spra 
Me dyskusya, zainicyowana przez tow. Lieber- 
taana toczy się już przez 6 tygodni.

Endecy z posłem Załuską na czele, przyparć 
do mara tak ich kompromitującym rezultatem 
ślądztwa sądowego, przyszli tym razem z nowcmi 
Wnioskami, których tendencya jak i przedtem 
była skierowana przeciw ojobie Naczelnika Pań­
stwa i Naczelnego Wodza, przyczem oczywiśeie 
sprawą Biura Prasowego posługują się jako pa­
rawanem.

Uzasadniając swoje nowe wntoski, porel Za­
łuska niezrazony poprzednią kompromitacya, 
powtarzał dalej swoje insynuacye i zarzuty, przez 
śledztwo sądowe zresztą odparte.

Odpow udali mu szef sztabu generalnego 
(tozmadoujsiłi w  przemówieniu, opartem na 
ścisłych danych, zaczerpniętych z aktów, gen. 
Rozwadowski energicznie zbijał twierdzenia en­
deckich mówców, wyraził żal, Ze jeszcze w trakcie 
dochodień -wdrożonych przez oddział Nacz. Kon­
troli, uczyniono sprawę Biura Prasowego i spra­
wę kapitana Kadcn-Bandrowskiego przedmiotem 
waiki politycznej na łamach prasy. Tem zasz­
kodzono samej sprawie, bo nieleżało w interesie 
śledztwa rozgłaszani ; jej przebiegu* i Tendencyj­
ne oświetlenie wyników jego z punktu widze­
nia partyjnego, ńiomesienia prasy o tych wyni­
kach niezgodne zresztą były z prawdą.

Mówca wprawdzie jest silnie przekonany, 
że gen. Wroczyński w tej niedyskrecyi nie za­
winił, mowća żałuje, że gen. Wrocz. ustąpił, 
jednak prawda i sumienie nakazują mówcy 
stwierdzić, że tylko oddział Nacz. Kontroli od­
powiedzialny jest za to, ze dochodzenie prze­
zeń wdrożone, tak bardzo zeszło na manowce.

Nie dziw więc, że Naczelny Wódz, poruszo­
ny do głąbi krzywdą, wyrządzoną niewinnemu 
oficerowi i fałszywym rozgłosem politycznym, 
który nadano sprawie ściśle służbowej, zaka­
zał oddz. Nacz. Kontroli wykonywania jakich­
kolwiek aktów urzędowych wT oddziałacbj i za­
kładach podległych Naczelnemu Dowództwu, do­
póki śledztwo sądowe nie wykaże Prawdziwoś­
ci zarzutów hańbiących, a przeciwko kap. Dan 
drowskj;mu podniesionych 

. Trzeba przyznać, że gen. Rozwadowski po 
męsku, bez zastrzeżeń, z c-ałą lojalnością sta­
nął za Nacz. Wodzem, nroniąc powag' Naczelne­

go Dowództwa ze stanowczością i szczerością, 
która wprawdzie w tf. zły humoi wprawiła ende­
ków, jednak w każdym nieuprzedzonym słu­
chaczu mogła wznudzić szacunek.

Naslępny mówca, endek, pos. Dębsk’ , po 
wtarzał kilkakrotnie już w IĆomisyi Wojskowej 
wygłaszane oskarżenia, domagając się gwa] ■ 
towriie natychmiastowego usuńięcjp kap. Ban 
drowsldego. /

Po nim zabrał głos min. spraw wojsko­
wych gen. Sosnkowski.

Zdobył się na silniejsze akcenty w obronie 
powagi Naczelnego Wodza! i tsv ODronie niewinne­
go oficera, rzuconego przez niędyskrecyę oddzia­
łu Nacz. Kontroli Wojskowej na pastwę endec­
kich oszczerstw. Pan gen. Sosnkowski posu­
nął, się nawet tak daleko, źe zarzucił endekom, 
iż wnioski, które stawiają, w sprawie Biura 
Prasowęgo Nacz. Dow. nie mają nic innego na 
ceiu, jak demonstracyę polityczną.

Wyzyskując nieobecność kilku lewicowych 
członków komisy:, endecy poczęli forsownie na­
cierać nał przewodniczącego posła \nusza, by 
przegłosowano ich wnioski, mające na celu po­
tępienie Naczelnego Wodza za jego ingerencyę 
w tej sprawne i (usunięcie kpt. Bandrowskiego

Przewodniczący jednak, jako też posłowie 
tow Hausn»ir i Wysocki (kłuł Pracy Konstytu 
cyjnej) wskazywali na niemożność przeprowa­
dzenia gloso war ia z tego powodu, że główny 
inicyator tej dyskusyi, tow. Liberman, jako wy­
kluczony przez marszałka, nie może zabrać gło­
su w tej sprawie na komisyi, a przecież dla wy­
robienia sobie należytego sądu, ważńą rzeczą 
bvłoby jeszcze raz go posłuchać (i ksiądz Lu­
tosławski w  swojem przemówieniu równięż w y­
razi! żal, że tow. Liberman nie Unoże przema­
wiać. V,

Nic to lednaŁ nie pomogło; endecy lS-tu 
głosami przeciw 1.2-tu przeforsowali glosowanie. 
Zaślepienie ich doszło do tego stopnia, że w 
jednym i tvm samym wniosku proponowali wy­
bór podkomisyi dla zbadania sprawy Biura Pra­
sowego Nacz. Dowództwa i kap. Bandrowskie- 
go, a równocześnie zażądali leszcze przed wy­
borem tej komisyi potępienia go. i ^wyrażenia 
Naczelnemu Wodzowi ubolewania. Tę potworną 
sprzeczność, wykazywali im generałowie Roz- 
wiidowskti i Sosnkowski. Eńdetjy jednak nie u- 
stępowali. aż wreszcie sprzymierzeńcom ende­
ków, to jest członkom NarótLwego Zjednocze­

nia Ludowego (Skulski) było za dużo) w ic 
imieniu poseł Sołtyk oswiauczył sie za odro­
czeniem decyzyi w sprawie Biura Prasowego i 
w sprawie mgerencyi Naczelnego W oćza aż d.0 
przeprowadzenia dochodzeń przez wybrać się, 
mającą komisy ę. Opuszczeni przez swoich; 
sprzymierzeńców endecy dopiero teraz się pod­
dali. Kdmisya po tej kapitulacyi przyjęła " rni'- 
ski w sprawne Zasadniczego uznania ode ziału 
Nacg. KoiM.oli Wojskowej, jako pożytecznej irs- 
stytucyi, dalej w sprawie wstrzymania dklszej 
wysyłki pism codziennych żołnierzom na koszt 
skarbu.

Zmiana kursu względem Rusinów
galicyjskich-

Z Warszawy otrzymujemy wiadomość, wy­
magającą ieszcze stwierdzenia, że zamierzona 
jest akcyaf oznaczająca'zm-anę kursie polityki 
względem Ukraińców galicyjskich. Konfinowa- 
nia mają być zniesione, również wszyscy inter­
nowani z wyjątkiem obwinionych o przestęp­
stwa kryminalne, zostaną uwolnień.. Młodzież 
ukraińska zostanie dopuszczona do uniwersy­
tetu i politechniki; urzędnicy ukraińscy przyję­
ci zostaną do urzędów. Ponadto parcelacya w 
Galicyi wschodniej ma być wstrzymana.

< Ktc głosował za Senatam ?
„Samorząd1*, tygodnik związku Sejmików po­

wiatowych, podaje następujące ciekawe zesta­
wienia

Gtoiowało z pośród postów o nazwiskach 
polskich:

Za se­
natem

Przeciw
senatowi

PolnfKÓw .......................... 14% 2ó,57#
Inteligentów . . . . . . 17% 200/.
Ziemian 7.57, —
Kupców i nrzeirysłowców . 3 7 ;  !
Robotników . . . . . . 2%
Rzemieślników . . . 2%

Razem 45,5% 54,5%
Z rolników za senatem było ł/*» przeciw %. 
Z inteligentów za senatem mniej niŁ połowa. 
Z ziemian — za senatem wszyscy.
Z, robo nikćw, — przeciw senatowi **.

wszyscy za jenatem.Rzemieślnicy L-
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/ t
(Ciąg dalszy).

Szli ulicą w blask sloneczpy przez przejrzy­
ste powietrze. Mijali ludzi, nie zwracając na nich 
Uwagi; Olchański szukał w myślach SDOsobu 
przekonania jej w formie naiogiędnieiszej. że tra­
gizm sytuacji istnieje tylko w jej wyobrażeniu, 
ona czekała mecieipliwie aa to, co on powie­
dzie** może.

— Nic nie wiem, nic mnie nie obchodzi wy­
łączny jakiś wypadek — zarząf wreszcie tonem 
lekkim, jakby pi owaaził najbanalniejszą, konwer 
tonalną rozmowę — mówię całkiem ogólnie, 
f  ani mi daruje tę słabość chwytania każdej spo­
sobności, by dać ujście gadulstwu w pseudofilo- 
eoficznym omawianiu problemów Naprawdę, to 
!est słabość m oja.. ale pozatym nie mam nic 
lo  roboty, na co, nawiasem mówiąc, wcaie się 
de skarżę. Nie naieze do tych. którzy pracę uwj- 
iają za obow.ązek człowieka * dlatego nie od­
czuwam wyrzutów.

— Pan sonie urobił wygodny świałopog'ąd 
- -  wtrącira. aby coś powiedzieć. — A gdyby 
Warunki zmusza.y pana pracować?

— Wtedy oczywiście zapatrywałbym sią na

życie inaczej Być zawsze w zgodzie ze Soną — 
010, co jest K onieczne Do osiągntęcja- tej har- 
monji dążyć za każdą cenę.

— To książkowa maksyma. Prosta, katego­
ryczna... ale ma tylKo iedną/ wadę, to jest, że 
nie zawsze da się stosować.

— Mówmy zatym konkretnie. Gdybym zna­
lazł się na wojnie, w okopie, zasypywanym po- 
c.skami nieprzyjacielskimi, utworzymym sopie 
koncepcję o  marności i nicości życia. Gdyby 
mnie zd adziła kochanka, przekonałbym siebie, 
że się poprostu pomyliłem w wyborze i że na­
okół mam tyle uroczych sposobności ao napra­
wienia ołędu. Jedynie konieczne jest nie przy­
kładać do życia takiej m ary, na jaką ono nie 
zasługuje. Splo; i tok zaa'rzer'., mniejsza o  10, 
chaotycznych czy skoordynowanych... oto ono, 
My. ludzie many w s. bie jakiś niepotrzebny 
aparat, przetwarzający rzeczywistość w coś cu­
dacznego. Wyolbrzymia się ona w nas, załamuje 
w potworne łamańce i w takiej formie dopiero 
dostaje się do bezpośredniej naszej istoty. Nie 
nudzę panią?  ̂ > .

— Słucham , i chcę tylko pojąć, do czego 
pan zmierza. ,

— Do stwierdzenia prostego faktu, ze nic 
me jest takia, jakie nam się wydaje. Dopiero z 
Wielkiej cdj^tości widzimy sprawy i rzeczy mniej 
więcej w ich naturalnej, istotnej formje i treści. 
I wtedy uśmiechamy się smutnie*, dziwiąc się da­
lekim swym bolom i dalekim za :hwytom. 1 dla 
tego żai mi tych wszystkich, którzy troskę dnia 
•ozdmuchują do znaczenia KataKitzmu życiowego.

Gdyby pani tylko chciała zrozumieć, jak mało 
warta cały konwencjonalny system naszych sto­
sunków, nieporozumienie czy konflikt sprowa- 
dziłby się do pomyłki- łatwej do naprawienia

— Tak pan myśli?
— Gdzieś coś się stało. Dotyczący osobnik 

zatraca trzeźwość oceny, daje się ponosić nerd 
wom, śmiesznie lub opacznie pojętemu honoro­
wi, katechizmowo pojętej uczciwości. I idąc za 
tymi błędnymi ognikami, zaplątaje się rzeczywi> 
ście w labiryncie, skąd niema możności wyjścia 
Wtedy dopiero staje się nieszczęście. Pani sądzi, 
że nie może żyć z mężem? Będę mówił wyra­
źnie... czy można? Pani kocha innego? — za­
gadnął wprost.

Potrząsnęła głową
— Pani Retiiu... niech pani wyobraża sobie, 

że mówi do starego, bardzo starego przyjaciela. 
Pani kochała?

Utkwiła w nim błagalny wzrok. Z rumień­
cem na twarzy wyznała cicho:

— Zdawało mi się.
— 1 to wszystko ?
— Nie, nie — poczęta mówić pospiesznie. — 

Nięch pan nie sądzi za dobrze... niech pan my­
śli najgorzej o  mnie. Może pan tłumaczyć ca­
łą godzinę... ale tego nie wytłumaczy mi nikt 
że krzywda wyrządzona nie jest krzywdą.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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J . O Y ń n y  z  d n i a .
/  Lwów, I2 listopada.

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WF I .W )WIF.:
Sobota 13 listopada o  godz, 3-ej popol. .Zemsta*, 

komedya.
Sobota 13 listopada o gotlz. 7 wieczór .Manewry 

iesienne“, operetka
N:edziela 14 listopada o god. 3 popoł. .Ponad śnieg* 

dramat.
Niedziela 14 listopada o gv»Jz. 7 wiecz. .Cyganerya*, 

opera z p. Towarnicką.
Poniedzia/ek 13 I stopadą o  godz. 7 wiec*. .K sięż­

niczka czardasza*, operetka.
m 1

SALA SOKOŁA MACIERZY. Tylko jeder. wieczór.
Niedz.ela 14. iLtop^aa. „ C Z W Ó R K A * :  nltschmami, 
I. Zbierzcliowska, Cz. Krzyżanowski i Winahtim. Bil.ty 
wcześn.ej v' księgarni Q Seylartna. Początek o  godz. 
fc-mej wieczór. Sala ogrzana. 53

Dziękczynne nabożeństwo z po *odu szczęśli­
wego powrotu l  frontu lwowskiego ochotniczego 
pułku artyleryi Nr. 205 pod Komendę ppłk 
Aleksandra Lewicaiego zostanie odprawione w 
niedzielę 14 b. ni. o 845 rano na błoniach przy 
ul. Janowskiej. Dojazd na miejsce tramwaju ŁJ. 
(przystanek przy ul. Pilichowskej).

0 Stanisławie 'Eyspiańsfoim jako artyści* 
plastyku mówić bedzie prof. Ceola w poniedzia 
łek, 15. bm. w sali v ykladowej Uniwersytetu 
Ludowego przy ul. Ormiańskiej 2, II. p.

Początek wykładu, urządzonego staraniem 
Uniwersytetu Ludowego, punktualnie o godzinie 
7. wiecz.

Pogrzeb dra jdzefu Szpilman* prol ak». 
weterj nar odbęuzie się duia 15 listopada 1920 
o  godz. 3 popołudniu.

Z żałobnej karły. Dnia 8 go bm. odbył się
pogrzeb Jakóba Griinberga eksDed/enta pocią­
gów P. K. P. Zmarły cieszył się sympatyą, i po­
ważaniem. Jako obywatel wypełniał swoje obo­
wiązki gorliwii?ł i sumiennie. Jako ochotnik wstę­
puje do wojska polski igo w cnarakcerze jedno­
rocznego ochotnika sierżanta! i pozostaje do koń­
ca maja br., a gdy ciężkie obowiązki, podkopały 
jego zdrowie, wraca do służby kolejowe1. Zale­
dwie po kilkumiesięczne służbie kolejowe stra­
szna choroba, wywołana niewygodami wojsko- 
wemi w organiżmie kładzie kres młodemu życiu.

W zmarłym tracą koledzy i koleżanki, naj-
• lepszego kol°gę, to też śmierć jego wywołała 

żal i smutek.
Rodzinie przesyłają współpracownicy i w 

imieniu Zawodowego Związku Kolejarzy słowa 
najserdeczniejszego współczucia.

Oprócz wi eóca i łbukletu na* .trumnę *zmarłego 
składają koledzy i koleżanki 777 marek na o- 
chronkę im. Piłsudskiego.

Wozy tramwajowe w opresyl. Antoni Hoło- 
dnihk, gospodarz ze Swirza, pnw. Przemyślany, 
wozem swym najechał na wóz K D. 1. 108, btó 
ry uszkodził, lecz i sam poniósł szkodę 3000 
mfe., połamawszy przytem dysze} : oś u swjego 
wozu. <z

P Eajerschtein, właściciel dorożki 1. 224, 
bajechał na wóz tramwajowy w ul. Lcgionow, 
przyczem wybił szybęj i pokaleczył swego konia.

Z „  Czwórki". Wiadomość o wieczorze 
„Czwórki", który odbędzie sie w Niedzielę 14. 
b. m. w sali Sokoła Macierzy z udz>ałem pp. A 
Kiischmann, I. Zbierzchowskiej, Prof Cz Kr»y- 
żanowskiego i M. WindheJma, wzbudziła nie- 
lada senzacyę, ze względu na znane nazwiska 
wykonawców, jikoteż program zapowiadający 
się wspaniale. Bilety jeszcze nabyć można w 
ks;ęgarni G. Seyfartha przy ul. Akademickiej

Stroik woźnych w Gil. Kasie Oszczędności.
'Wczoraj na skutek jednomyślnej uchwały, woźni 
Galie. Kasy Oszczędności we Lwowie, posta 
nowili zawiesić pracę zawodową. Przyczyną nę­
dzne place od 16 do 46 mk dziennie. Wszel­
kie prośby ustną' i pisemne ce.lem poprawy tych 
stosunków, pozost; y bez echa.

Dano im przed tygodniem zasiłek w wyso­
kości 3-000 mk. dla 2 kolegów obarczonych li­
czniejszą rodziną, zaś dla reszty po 2.000 mk. 

ł jednak 6 korcy zakupionych kartofli zjaaiy ćw
* Kuilek dany tytułem odzieżowego.

P. dyrektor Stroynowski na zapowiedź bez­
robocia oświadczył delegatowi, „że wszystkich 
zawiesi w urzędowaniu1*. Byłoby jeanak dale­
ko lepiej, gdyby p. dyrektor okazał energię any 
lepiej wynagradzać personal kasy.

Z kroniki „biednych" kamienicznfków. Wczo 
raj wpłynęły w wielkiej ilości doniesienia na 
policyę o różnych kamieuicznikach, którzy wca­
le nie oświetlają klatek schodowych; ir;mó, że 
regularnie naftę dla tych celów otrzymują. W 
realności p. Matuli przy uh Domsa 1. 12 wskutek 
ciemności pewna pani niebezpiecznie sie potłu­
kła upadłszy pa schodach M. zaś zagroził dozor­
cy swemu, że' go „wyrzuci" gdy go będzie pro­
sił o żarówki dla klatki schodowej.

. P. Anna Drau rachowa, wlaśi icielka realno­
ści przy ul. św. Kingi 1. 10, lokatorów swych 
wszelkiemi środkami zmusza do płacenia coraz 
to wyższych czynszów. A więc awantury, groź­
by bicia* i t. p. sceny urządza maltretując wszy­
stkich lokatorów w niemożliwy sposób. Zape 
wne polieya doraźnie ukróć, „wybujałości" nie­
zdrowe na tym poiu.

Kronika wypadków. 9-letni Piotr Kiczmin, 
syn kolejarza, bawił się w ul. Kordeckiego zna-, 
leziunj in odłamkiem granatu. Spowodowany wy­
buch oderwał mu wszystkie palce u lewej ręki, 
oraz pokaleczył go w głowę, brzuchfl prawą rę­
kę. Pogotowie rat. po zaopatrzeniu odwiozło go 
do szpnala św. Zofii. Tu również zaopatrzono 
i odwieziono do szDitala 16-letniego Irego Win­
klera, który w przystępie szału, w mieszkaniu 
przy ul. Kotlarskiej 1. 21, pokaleczy! się szkłem 
niebezpiecznie.

Pozatem zaopatrzono Zygmunta Segala, lat 
28, roootnika, który zgłosił się ze złamaną pra­
wą nogą, oraz szereg. Władysława Wiśniewskie­
go, lat 19 liczącego, kiorego kolega przypadko­
wo w koszarach przy ul. Żółkiewskiej przestrze­
li* w lewą nogę. *

pozatem przywieziono na leczenie do szpi­
tala; 13-letnią Katarzynę Szczerbę z Wyźnian, 
pow. Przemyślany, skaleczył granat znaleziony 
w czasie eksplozyi w prawą nogę, oraz ló-letnię 
Helenę Tojńnównę, z Hoszan, pow. Rudki, któ­
rą Bronisław Grach przypadkowo postrzelił ku­
tą rewolwerową w prawą nogę.

Różne aresztowania. Marya Zerebecka, żona 
rolnica z Kopanie®, pow. Żółkiew, nosiła mle­
ko do p. Rozalii Rangowej przy ul. Bema 1. 12 c. 
Korzystając z zaufania, Źcrebecka skradła różne 
rzeczy, wartości 3400 mk. Aresztowana- przyzna­
ła się po części ao kradzieży.

Na placu Strzeleckim Jan Kuczerkiewicz „za­
patrzył się w 6 worków Jana Gohseewskiego 
leżących na wo.de. Jednakowoż me wyszło mu m 
na. zdrowie, bo mimo jego szybkiej „rejterady" 
ujęte go i (osadzono w areszcie

Zarobnika Antoniego Tytkę z Kleparowa 
sprowadzono na policyę w celu ukarania, bo u- 
pierai cię przed dostarczeniem swego konia z 
wózkiem na podwudę wojskową.

14-letni Kazimierz Dziurzyński w Rasie cho­
rych przy ul. Brajerowskiej skradł poduszkę 
gumową i 20 strzykawek, które sprzedał za 
M  marek. Aresztowany przyznał się, że kradł 
już od dłuższego czasu drobniejsza rzeczy.
•/: Włamania I kradzieże. P. Frarciszce Le- 

wańdowskiej skradziono w mieszkaniu przy ul. 
Lenartowicza 1. 14 izeczy, wartości 15.000 mk.

P Natanowi Grossowi skradziono ze strychu 
realności przy ul Owocowej 1, 4. bieliznę, war­
tości 20.000 mk.

W warsztacie szewskim J. Werchałskiego 
przy ul. Ormiańskiej 1. 26 skradziono parę bu­
tów, wari ości 2 .200 mk., na szkodę dr. Amoniego 
SklepińsFego, aptekarza.

Aleksandrowi Sefriedowi, jeńcowi austya- 
ckiemu, rodem z Besarabii, skradziono w czasie 
azay do Lwowa koleją 15.000 mk|. i dokumenty.

Michałowu Mazepie, gospodarzowi ze Staw- 
czan, pow. Gródek Jag. skradziono w nocy ze 
stajni parę koni wartości 50.000 mk.

Właścicielowi folwarku Mojżeszowi Szafra­
nowi w wozie K. D. nieznany kieszonkowiec roz­
ciął marynarkę) i skradł tylko dokumenty oso­
biste.

— Firma Perlmutter prostuje, że nie praw* 
dziwę były inlorruacye, jakoby zatarg z roDO- 
tnikami wybuchł z powodu nizlciego wynagro­
dzenia, co też niaiejszem podajemy do wiado­
mości.

 ---
— Pełne posiedzenie lwowskiej Izby han- 

diuWej i przemysłowej odbędzie się w sobotę 
dnia 2(J-po listopada 1920 o godz. pół do piątej 
popołudniu w sal.1 posiedzeń Izby.

 ---
—  Siub ppor. żandarmeryi p. Tadeusza Ko­

narskiego z p. Zofią Watraszyńską, córką nad- 
radcy sądowego, odbędzie się w niedzielę Ti-gc 
listopada o godz. 7-mej wiocz. w kościele św 
Mikołaja. * 2—

— „Czwórka* jakiej jeszcze nie Było —
Wieczór zainaugorowany przez grouo art stów 
tej miaiy co Irena Zbierzcho wska, Anda Kitscb- 
man, prof. Krzyżanowski i Maiek Windlitim 
zapowiada się znakomicie.

Już dziś pozosiaia mała iiośi huetów w księ­
garni Seylarta, tak, że jest uzasa śniona nadzie­
ja, że sala „Sokoła" zapełni się w niedzielę do­
borowy publicznością, Ząuną rozrywki i m.łycli 
wrażeń artystycznych.

— Urzędnicy Banku hipotecznego uczcili w 
ubiegłą niedzielę najpierw w, biurze Banku hi­
potecznego, ą wieczorem bankietem w hotelu 
krakowskim swego kocnanego kolegę p. M aza­
na Kowarza, z racyi dubrowoluego ustąpienia 
tegoż z Instytucyi. Z licznych wygłoszonych 
mów przebijał się szczery żal za kolegą, który 
zawsze i wszędzie tak w banku jak i puza ban­
kiem potrafił okazać i zachować piawUziwie 
koleżanską duszę i przyjacielskie serce.

Nie złomny w solidarności i w'walce o słu­
szne i godziwe prawa umiał w gorbwera speł­
nianiu obowiązków być dzielnym szermierzem 
w zawodzie. — A więc jako urzędnik w banku 
—i oelegat i wiceprezes Lola miejscowego urzęd­
ników i członek wydziału Kasy chorych, a 
wieszcie wspó^racownik niektórych piijn co­
dziennych znalazł dosyć czasu i silnej woli, 
temperamentu i hartu, a przedewszystkiem bo­
gatej wiedzy i wiele chęci, by zadowolić wszyst­
kich któizy od Niego czegoś żądali lub na Nie­
go liczyli.

Tracą vięc w Nim urzędnicy prawdziwego, 
niezapomnianego Kolegę i codziennego przyja­
ciela, a na daiszą, .szczytną wędrówkę Jego ży­
cia ślą Mu serdeczne życzenia pełnego zadowo­
lenia w zawodzie i dalszej pracy. 1478.

l U l F P I I E O R T ^ Ó Z Z F ,  dentysta-
technik b. wspólnik Dra Hellera, przyjmuje obecnie 

u l. A k a d e m ic k a  lCT.

'{omunikary.

Honfero.cya pokrewnych zawodów w prze­
myśle budowlanym odbędzie się w poniedziałek 
dnia 15 listopada o godz 6 wieczór w sali Ra­
dy Rob. Rynek £$»I. p., a to murarzy, cieśli, 
kamieniarzy, kdlaizy, malarzy, szklarzy, lakier- 
n.ków' i pimocn. buciowl.

Uprasza się wymienione zawody o wysranie 
delegatów. Ftomr zro. zaw.

Koło dramatyczne Zroiązftu prac. hol. odegra 
w niedzielę 14 lisi jpada w sali własnej Gródecka 
t59 „Na zawsze *, dramat w 3 aktacii. Początek 
punktualnie o godz. 6 wieczór. 140-

Kółko zaharooroe Piekarzy Rynek 29 urzą­
dza w niedzielę 14 bsiopada wi sczorek z tań­
cami dla swych członków i gości przez nich 
sprowadzonych.

FuCząhk o goóz. 7 wtecz. do rana. * 1—
Madzerycztajne walne zgromadzente pracowni­

ków młynarskich jdbędze się w niedzielę 14- 
b. m. o godz. 10 przedpot. w sali Rynek 29, I p.

O liczne zejście uprasza się. 99—2
Zgromadzenie Toro. pariyjnyeh na Grodec- 

kiem odbędzie się w ponieuz aleic 15 b. m. o 
godz. 5 popoł. W sali przy uh Gródeckiej 69. ,

i



Nr. 287| DZIENNIK -UDOWY" s

E a  s k s r b  n a r a i E o K i y .
Małopolski komitet popierania skarbu na­

rodowego z prez. Bugną na czele wydal odezwę, 
W której między innymi czytamy:

Niezwałczona pomka cnota żofmerska przy­
niosła krajowi dawne imragnione blaski poko­
ju. Pobudzona szczytnym wzorem żołnierza cno 
ta obywatelska, przyni :ść musi pokoju tego sku 
tk; błogosławione, Inaczej pójdzie na mara* sła 
Vny żołnierski trud. <.

Na wymarłych ugorach' j obalonych szlakach 
u? jakicn krwawił się jeszcze wczoraj miecz, 
błyszczy znowu pracowity pług, dzwoni robo­
czy młot, tętni żyęiero stalowa pierś fabryczna 
Uradowany lud buduje w promieniach wchodzą­
cego pokoju nowe warsztaty* j osiedla.

Za mało jednak — wznosić zgorzałe strze­
chy, rozpłomieniać zastygłe ogniska przemysłu 
■i rękodzieła, kuć nowe handlowe kotwice. Prze­
padnie cały znój, jeżeli z gromadzeniem prywa­
tnych dóbr i wzrostem produkcyi nie zespoli 
Się rozmach całego państwa, i Społeczeństwa, po­
mnażający bogactwo i ubezpieczający ogólne 
Szczęście obywateli.

Rozmachu tego granitem i dźwignia jest 
Skarb Narodowy. Skarbu tego siłęi i twórczość 
Stanowią złożone w nim zapasy szlachetnych kru 
Szców i kamieni, w pierw szypi rzędzie złota i 
srebra, służących, pod państwową strażą, za

podkład ojczystej waluty, - -
Waluta — to najczulszy miernik narodowe­

go bogactwa)*! znaczenia. Osią będąc wszelidego 
dorobku i dobrobytu, zabezpiecza polityczną wol­
ność przez gospodarczą niezależność. Podnosząc 
rodzimą siłę kupna, wz*bogaca cały naród. Ona 
też jedna zdolna ubozwłądnić rosnącą drożyznę 
grpżącą wyzwolonej Ojczyźnie nową niedolą i 
niewolą.

To też na ratunek polskiej walucie pospie­
szyć musimy wszyscy. Prześcigać się w złotych 
ofiarach! i srebrnych darowiznach. Wypełnić po 
brzegi szlachetnym kruszcem, i kamieniem pu­
sty dziś Skarb Narodowy. >

Po daninie krwi musi nastąpić hojna dani­
na mienia.

. Zapasy złotą i STebra w kraju są olbrzymie 
Pochowane niestety w kasach; i skrzyniach. Wy­
dobyć je i |)ddać do Narodowego Skarbu — to 
dziś naczelny obowiązek każdego prawego oby­
watela.

Wyu iał Wykonawczy Małopolskiego Komi­
tetu Popierania Skarbu Narodowego ujmie pra­
ktyczny ster i określi bliższe zasady rozpoczę­
tej zbiórki, a założone powiatowe Komitety n- 
łatwią wszystkim ludziom patryotycznej woli za- 
fi’ enie przez złote, srebrne i inne dary Naro­
dowego Skarbu.

Ga nas może uratować przód 
katastrefy

Nikomu dziś nie tajne, ze sto!my przed ka- 
-astroiij ekonomiczną. I jedynie wielki wysiłek 
^m!i całego narodu może uchylic to niebezpie- 
czeń two, zaiste, nie mniejsze, niż ów najazd 
*hrojny bolszewików na kraj nasz latem tego 
r^ku. jednym z najwa!niejszyjh sposooówT rato­
wania ojczyzny przed bankructwem byłoby zło* 
t-nie przez społeczeństwo takiej ilości złota, któ­
ż b y  wystarczyli na zakupno zagranicą suro­
wców, maszyn dla uruchomienia fabryk, bydła, 
hirzędzi rolni, zycb dla odbudowy rouyctwa itd. 
J^n.two, w s torem praca szłaby normalnie, w 
^'órem niebyłoby zas!OjU w ładnej dziedzinie 
^iicy, bez trudu uie3uluwałuby swój budżet i 
Uniezależniłoby się ou wpływu zagranicy.

Jeszcze w lipcu tego roku, gdy bolszewicy 
ścienili niemal do wrót Lwowa Organizacja 
haroUo\yi kobiet zorganizowała zb orkę złota i 
smhra na podsład waluty i w. zoraj urządziła 
'iec, na którym *nicva<orka tej szczęśliwej myśli 
Ń Dem lówna zuawała sprawę z dotychczaso* 

rezu.Luow i wzywaia do koniecznej ofiar­
ności.

vViec, który odbył się w ratuszu, zagaiła p. 
* ek^androw czowna, poczera po uproszeniu do 
Ptezy ,yU(I, p. Toin>ckitj, Czapeiskitj i Łukasię- 
^'czowej złożyła leL rif p. Demelówna.
, We Lwów e złożyło dotychczas 1700 osób 
* kg 250 gr złota, 250 kg srebra, prócz tego

gotówce 25000 Mk.^j kórej to gotówki zaku­
t o  srebra za 23000 Mk.

%
Gdyby w całej Polsce 5 milionów osób zło- 

{, h po 8 gramów złota, lub 13 razy więcej 
ra, zgfbmadzifhy się taki skarb, tę wystar­

ałby na poukiad naszej waluty
Apelowała Itdy p. Demelówna w gorących

słowach do zebranych, aby własną ofiarnością, 
jak i zachętą innych przyczynił* się do osiągnię­
cia pożądanego rezuliaiu. I słusznie podnosfla, 
że an* rolnik ani robotnik ani ziemianin ani 
miesz tanin n.e powinien się ucnylać od złożenia 
(oczywiście na ile gu stać) złota lub srebra, bo 
to jest obowiązek nie mniejszy niż służba wo 
jenna. którą tak olia.nie Spełnili wszyscy oby­
watele Poiski.

W paj niższych dniach rozpocznie się po do­
mach zbiórka z ot i i srebra przez pauie zaopa­
trzone w legdymacye. Niechże kto tylko może, 
złoży choćby najdrobniejszą ilość złota, sreora, 
lub gotuwkę, a złoży się cal< ść, która znow u  
nas, cośmy tyle wojennych terminów przelali, 
wyróżni od innych miast polskich a może przy­
kład n isz na innych podziała.

Zakomunikowała leż p. Demelówna, że można 
składać ofiary nietylko w dolycncŁasowym lo­
kalu (Ossolińskich 11) aie także w mi jsuej ka­
sie oszczędności (ul. Wałowa) ou g. 4—6

W dyskusyi załmał głos p. Wasung, który 
>wyjaśnił, że kontroię nad zbiórką zło a przepro- 
wadza komwet Obrony Państwa, dalej wzywał 
do wzmożonej ofiiarności zwłaszcza te osoby, 
kiore świecą kle,notami na ulicach, teatrach 
itp Dla prostej przyzwo tości nie powinne te 
panie w takiej chwili ciężk ej drażnić niczyich 
oczu drogiemi świecidełk mi.

Inny mówca apelowa! do tych, którzy do 
polskości sę  me przyznają, ale obywatelami 
n takimi są — aby we własnym interesie skła­
dali ofiary nu rzecz skarbu bo przecież upadek 
wartośęi p ’eniędza zarowno dotyka ich, jak 
wszystkich innych.

Przemawiała jeszcze nakoniec p. Aleksaudro- 
wiczówna j oczem zebrani* zresztą przydługie 
zostało zakończone.

fiom eru l frlandsftl uchwalony.
Ly o n , 12 listopada (Pat.). Radio. Z Londynu 

Cl*'°szą, że Izoa gni.n uchwaliła w drugiem 
Imaniu rządowy projekt bomerulu o Irlandyi 
h °dr uceniu przewiwaego wniosku 156 glosami 

łe<dw ód.

Straty wojenne bolszewików
^ARYt. 12 lis opada (Pat.). Havas. Wojenny 

>1 ; t w Moskwie obhcza straty czerwonej armii 
8,j od 25 maja do 25 października h. r. na 
Cy v si?cy jeńców, 45 tysięcy zabitych, 60 tysię- 
cia'nnn.vcb i 30 tysig y dezerterów, co w prze.

5 miesięcy daje cyfrę 215 tysięcy luuzi.

0  a u to n o m ię  d la  l r te n d y i .
LONDYN, 12 listopada (Pat.). W Izbie gmin

rozpoczyna się dziś 3 czytanie ustawy o home- 
rulu Irlandyi. Niezawiśli i partyą robotnicza od­
mówili udziału w dyskusyi.

Cfenzywa ukraińska.
WIEDEŃ, 12 listopada (Pat.). Ukraińskie 

Riuro Prasowe donosi z Kambńeiu podolskiego 
pod datą 9 hm : Aby unrzedz ć oftnzywą bol­
szewicką, pr/.eszła armia ukraińska do ataku, 
przerwała front nieprzyjacielski między Winnicą 
a N cmiro wem i ściga nieprzyjaciela w kierunku 
Lipowiec.

0 pogodzie i zimnie.
Mrozy. przy idealnej stałej pog< dzie, trapiły 

przez szereg tygodni kraj nasz oraz środkową 
Europę Zakłady meteorologiczne stwierdziły na­
cisk górnych prą łów powietrza w kierunku zie­
mi, w ęc wskutek upadu wyższych warstw Zim­
nego powietrza obnażyła się temperatura nie­
zwykle, także króiko świecące słońce nie megło 
jej ogrzać. M.alo to jednak swą Joorą stronę, 
bo suche, zimne powietrze oziu-lało zabójcza na 
wszelkie zarazki, to też epidemie prawie, ie w 
kraju w . gasiy.
■ W bieżącym tygodniu nastąpiła widocznie 

zmia* a w prądach powietiznych, bo lekkie opa­
dy, które zaczęły się śniegiem skończyły się de­
szczem, a ostatecznie zachmurzenie nasbjpiło 
przy temperaturze kilku słopui ciepła w połud- •• 
nie w cieniu. Z dotychczasowych pizebiegów 
zmian atmosferycznych można wnioskować, że 
sian tep ciepłoty potrwa okres dłuższy, podo­
bnie iak trwały ostatnie zimna.

Ubiegie mrozy przerwały i utrudniły roboty 
polne lub gospodarcze. Stan obecny natomiast 
sprzyja pracom na woinem powietrzu i jest 
bardzo korzystnym dla chowu bydła. Również 
i dla mieszkańców miast jest dobroczynnym, 
zmniejsza bowLm klęskę opalową i klęskę braku 
ciepłego nrzywdziewku. i

Wielu z domorosłych meteorologów z przę- 
b ; gu lata i ostatnich czasów wysnuwa wnioski, 
ie dalsza jesień b jizie łagodną, bez wielkich 
opa ów. Podobne horoskopy możoa ustalić i 
dla nadchodzącej zimy, która wedle opinii tych 
osób, na? być niezwykle w kraju naszym łago­
dna i bez nadmiernych opauaw, to jest prze­
ważnie pogodna i ełuiieczna.

Gdvby proroctwa ich były trafne, było by 
to w.elkiem dobrodziejstwem dia zniszczonej 
wojną ludności — Zolaczymy.

P ponoć Ameryki dfa Hclóki.
. W pismach polsko-amerykańskich czytamy, 

źe pośelstwo polskie w Waszyngtonie imieniem 
Polski zaapelowało w niauizędowej formie do 
departamentu stanu S+anów zjednocz, o pomoc 
dla Poiski, - ,

Poselstwo vr piśmie swem głosi, że chociaż 
armie polskie odnmsly świetne zwycięstwo nad . 
bo.szewikami, to jednak, Polska dostać musi i 
150.P"0 ton pszenicy z zewnątrz, by wyżywić 
swą ludność przez nastepne 'trzy miesiące' 

Annie czerwone zniszczyły zbiory, jak o- 
świadczono przedstawicielom departamentu sta­
nu, a żr.iwa w Polsce są gorsze obecnie niż zwy­
czajnie. Boiszewrcy zabili przytem znaczną ilość > 
bydła, albo je pokonfiskowali.

Wskazano również na ten fakt, że 'oprócz 
potrzeb polskiej ludności trzeDa będzie wyży­
wić mniej więcej 103,000 jeńców bolszewickich.

. Rezultat nie jest jeszcze wiadomy, albowiem 
Stany Zjednoczone-będą musiały uzyskać po­
zwolenie kongresu, zanim kredyt zostanie przy- 
znan Polsce na zakupno środków żywności ’ 

Organizacya rządowa, United States Graic 
Corporatiun sprzedała Polsce znaczne zapasy 
pszenicj na kredyt, lecz organizacya ta zostali, 
zlikwidowana.

5  kraJu'
Zuchwalstwo bandytów. W Ubamowie pod

Podgórzem u gospodarza Kie^usia onegdaj od­
bywało się wesele W czasie najhuczniejszej za­
bawy •wpadła banda bandytów^ '< poczęła rabować 
garderobę, która była złożona w pierwszym po 

oju. W czasie wynikłej obustronnej skze^ni- 
ny zraniono bandytów: Stanisława Kolb •$ i Czu- 
delę, mimo tego* napastnicy zrabowali garderobę, 
wartości przeszłovpół miliona i zbiegli. Nastę­
pnie ci sami zrabowali w folwarku Tymowtenica 
konia z wozem* i zbiegli.

i Aresztowano na razie G-ciu bandytów z o- 
kohcznych wsi, którzy "jako sprawcy napadu 
staną przea sądem aoiaźnym,.

r
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' ' m l-JDob:*y sposób.
Za szczęśliwą myśl Rady szkolnej krajowej 

nalepy uważać plan stworzenia specyalnej msty- 
tucyi bygien.stek szkolnych. Przy obecnym ijg- 
wiem braku lekarzy długo trzejaby czekać, za­
nim ogół młodzieży naszej objętym zostań :e ich 
opieką* — pomysł zaś Rady szkolnej krajowej, 
kreując ten nowy rodzaj pracowniczek szkolnych, 
wynagradza w ten sposób brak szkolnych leka­
rzy.

"Zadaniem takiej hygienistki szkolnej będzie 
pełnienie służby pomocniczej w organizacyi o- 
pieki hygieniczho-Iekarskiej i jpołrczno-wycno- 
wawczej nad dziatwą szkolną* w szkole i poza 
szkołą.

Celem odpowiedniego przygotowania higje- 
niśtek do należytego spełń arna obowiązków za-

m am im m m m m asm ,

(wolowych urządza D/rokcyakliniki chorób dzie- 
cięc fcti W}-działu iekara uego Uniwersytet j Ja­
na Kazimierza we Lwowie za inicyatywą Radw 
bzko.nąj Krajowej dwumiesięczny kurs dla kan- 
dycła ek na te stanowiska. Kurs rozpoczyna się 
20-go b. m. Przyjętym na kurs kandydatkom u- 
dziela R S. IC dziennych, diet w kwocie 30 Mk. 
B.iższe warunki przyjęc i  na kurs podała Ga­
zeta Lwowska. Podania o przyjęcie na kurs na­
leży wnosić do R S. K Den. fv'.) do d. 15. bm.

Szeregom kobiet, poszukujących odpowie­
dniego po.a pr..cy iuuuii/ uwagę na tą otwie­
rającą się dla nich teren dziaianh*. bez poró­
wnania odpowiedniejszy, niż ślęczenie w urzą- 
dacB

H lsto rya  o d o la ra ch , k tó re  nie d jc h e - 
dsą do a d re s a tó w .

Oki jednego z naszych czytelników* w IJolinie 
otrzymaliśmy skargę, którą jako charakterys­
tyczną dla stosunków panu jących w naszych 
państwowych iiiscytucyach finansowych zamie­
szczamy w całości. Red. r

W maju b. - otrzymałem zawiadomienie od 
krewnego z A. neryŁi, że .enże wysłał dla mnie 
przez ,,American Espres Company" 500 dolarów. 
Oczekiwałem więc z (utęsknieniem nadejścia tych 
pien ędzy. i spodziewałem się, że lada dzień 
nadejdą. Jednakowoż do września me otrzyma­
łem odnośnie do wspomnianych1 'wyżej pie­
niędzy żadnej wiadomości

We wrześniu b. r. reklamowałem moje pie­
niądze u przedstawiciela „American Express 
Company" przy Polskiej Krajowej Kasie Pożycz­
kowej dr Y/arszawio i otrzymałem odpowiedź 
datowaną z dnia 1. 9. 192Ó, która brzmi jak 
następuje: ,.\Y załatwieniu rekiamacyi WPana 
w sprawii' przesłanych mu z Ameryki 500 doi.

rzejmie donoszę, że według relacyi Polskiej 
Krajowej Kasy Pożyczkowej pieniądze zostały 
wysiane ćtnia 3. września przez Polska Kasę 
oszczędnościową"

Gdy przez pewien — dłuższy — bo zwyż 
3 tygodnie czas pieniędzy nie otrzymałem odnio­
słem się wprost do Polskiej Krajowej Kasy Po­
życzkowej i otrzymałem odpowiedź datojraną 
r 23. X. 1920.: Przekazane nam w swoim czasie 
przez „American Expres Company" 500 doi. 
—  a zamienione po kursie 197 mk. 98.500, prze­
słaliśmy dwoma przekazami czekowemi za Nr. 
105 401, wy kaz czekowy Nr. 178 w dniu 3.

września r. b. za pośrednictwem Pocztowej Kasy 
Oszczędności. Wobec rekiamacyi Pańskiej, ra­
dzimy zwrócić się bezwłocznie wprost ao P. 
K. O. przynaglając ich do przesylk1 natychmia­
stowej, powyższej sumy.

Podobną odpowiedź otrzymałem na moj te­
legram zwrócony do Polskiej Krajowej Kasy Po­
życzkowej.

Dwukrotnie odniosłem się już do Poczto 
wej Kasy Oszczędności w Warszawie, ta jedna 
kowoż milczy jak grób, nie chcąc widocznie 
zdradzić tajemnicy- co się z moimi pieniądzmi 
stało. I tak mija juz 7 miesiecy od wysłania 
pieniędzy dla mnie, a ,około, 6 miesięcy od otrzy­
mania Icb przez naszą naczelną instytucyę finan­
sową, a ja dotąd tvch pieniędzy n.e otrzyma­
łem, dostałem natomiast powiadomienie, że za­
mieniono mi dolary po kursie 197 mk., a więc 
nie dość krzywdy w zamianie, to muszę jeszcze 
czekać miesiącami na przysłanie mi nłbjdj włas­
ności. Że ten sposób postępowań u. nie licuje 
z godnością naczelnej instytucyi finansowej Pań- 
stwS, to dła każdego jasne.

Postępowanie takie, przynosi też nieobli­
czalne straty samemu Państ,wu, bo na wieść o 
takiera postępowaniu, coraz mniej' pieniędzy 
przekazuje się do kraju' z Ameryki, a że intere­
senci nie sa tak dyskretni jak P. K. O to jasne.

Wypadek mój prawdeoodobnie nie jest od- 
osobniony, dlatego zwracamy się tą drogą do 
miarodajnych czynników, by w sprawę tę wglą- 

1 dnęły.

Kapitał angielski na Litwie.
(S. B. P ). Kapitał angielski występuje osta­

tnio bardzo czynnie na ziemiach litewskich. 
Firmy angielskie otrzymały jui znaczne zamó­
wienia od rządu litewskiego, z drugiej zaś strony 
przystąpiły do wielkicty zakupów w Kraju W o- 
ficya^ych Kolach litewskich mówi się, iż aa- 
glicy zamierzają uzyskać monopol nc dostawy 
rządowe.

Zaznaczyć tu należy, iż po ujawnieniu się 
wielkiego skandalu w związku z handlem lnem 
litewskim, nś którym wielkie interesy zrobili 
Anglicy, zaś milionowe straty poniósł dziś rząd 
litewski, opinia publiczna Litwy zwraca się dzis 
raczej przeciwko nowym operócyom fiuansowjm 
i handlowym za pośednictwein Anglii. Jednakże 
wobec niesłycharej politycznej przewagi augiel-' 
skiej na Litwi-, spodziewać się należy, iż rząu 
litewski nie będzie zachowywał się zoyt opornie 
wobec agresywnych poczynań brytyjskiego ka­
pitału.

R e p re sye  «* R u irri iii.
(». B. P.>. Rząd gen. Ataresco wystąpił obe­

cnie z najbezwzględniejszemi represyami prze­
ciwko ruchowi robotniczemu ogłoszony został 
itan wyjątaowy, cenzura, i sądy wojskwe. Are­
sztowani zostali wszyscy posłowie socyafi- 
STyczni, jakkolwiek nie odeb ano im prawa i.łe- 
tykalności poselskiej. / Zawieszony jest organ 
partyi „Socialismul", opieczętowano wszystkie 
niemal kasy związków zawodowych, areszto­

wano również wielu sekretarzy związkowych o-
raz delegatów fabrycznych.

Należy jadnak zaznaczyć, iż i sam rzą 1 gen, 
Avaresco mocno już wydaje się zachwiany. Z je­
dnej strony ni# cieszy się bynajmniej popular­
nością w społeczeństwie, z drugiej zaś strony o- 
słabiają go wewnętrzne zatargi nvędzv grupą 
gen. Araresco, a zwolennikami min. spr. zagr. 
Take Jonesco. *

Unąd najmu w obronią lokatorów.
Jeden z lokatorów p. Akselbrada młynarza 

właśc. realności przy ul. Słowackiego 4, donosi 
nam, ża za wynajęty w r. 1916 lokal sklepowy 
od poprzedn.ego „ właściciela płacił po 116 K. 
60 bl. miesięcznie czyli Kwartalnie 350 K. wraz 
* opałem.

P. Akrelbrad nabywszy tę realność mnych- 
mjpsi podwyższył czynsz na 500 K kwartalnie 
a w t rótki czas potem na 730 Kor. kwartalnie, 
i nadto w mies5ącach zimowych pobierał po 2U0 
K. miesięcznie za centralne ogrzewanie.

Nie m jąs witiać odwagi o dalszą podwyżkę 
n lokatorów się uoominać, udał się dó (Jrzędu 
najmu celem usialeuia czynszów i opłaty za 
opał.

Urząd naj nu widocznie nie rozumiejąc spra­
wy i nie pytając o wyjaśnienie lokatorów u-

r

* ■ '* , latel
chwałą pisemną t  28|X br, L. 4057'20 Dodwyz-
ssył czynsza na 700 Marek miesięcznie i ponad 
10.000 Mirek jako należytość za opał w miesią­
cach zimowych.

T ik  w ięc z 116 K. 60 hl. czynszu miesię­
cznego w przeciąju, jednego roku podniesiono 
czynsz przy pomocy Urzędu najmu na 1000 K. 
miesięcznie a więc o mało nie 100C proc.

Wprawrdzie poszkodowane strony wniosły 
zażalenia przociw tej drakońskiej uchwale i spo­
dziewają się że Szef Urzędu najmu p. radca 
H-ofmóU zajmie się i zbada ją i wyda sprawie­
dliwe orzeczenie, a winnych pociągnie do od­
powiedzialności,
j $ W razie utrzymania w mocy tej niesłychanej 
uchwały, rozpęta się orgia podwyż k, gdyż na 
t?j prawomocnej uchwaie moża-a by i po nad 
lUOO proc, czynsza śrubować.

\ f _

Nadużycia Wydziału narodowego 
w Ameryce.

„Ameryki Echo* pisze:
Dowiadujemy się, ze sprawozdania, że u» 

armię polską we Francyi wydał Wydział Naro­
dowy 429,459.73 doi. prócz sumy, jaaą na nią 
rzekomo wydali hr. Zamoyski i Paderewski. 

'Każdy wie jednak, że rząd francuski łożył na 
rekrutacyę, transDort. ekwmowanie i utrzymanie 
arpiii polskiej we Francyi 1 W  każdej zas wię­
kszej kolonii polskiej były Komitety Obywatel­
skie, które zbierały składki i łożyły na potrzeby 
ochotnikow... Naeo więc wydał Wydzrał Naro­
dowy te pół miliona dolarow ? Rząd francuski 
utrzymywał ncwet i płacił pev nym zawali­
drogom p n :i  Wydział, którzy „urzędowali" w 
New. Yorsu! - >

CBszyr.tfce wydatki rządu francuskiego na 
armię polaną przejął rząd polski i Polska bę­
dzie muskiJa zwrócić francyi nawet te pensyc 
jakie pobierają tu rozmaite kreatury Yiydziału 
hlsrodowego I

Na akcyę ratunkowa, wedłe sprawozdania 
wydał wydział „aż* 1,21886141 doi.! Tym cza-1 
sem wszystkie zebrane fundusze miały być na 
ten cel obrócone I Pod tym przecież Dretezsem 
zbierano shiadki; a skoro W yu .iał na potrze­
bujących pomocy w poisce ich nie zużył dopu­
ścił się karygodnego nadużycia.

Poloma amerykańska, kióra złożyła miliony 
dla głodnych i nieszczęśliwych w Polsce, radaby 
również wiedzieć, po jakim kursie wysyłane 
doiary ao Francyi i Polski, oraz ile franków 
względnie marek tam odebrali interesowani?

• Pominięcie tych wszystkich wyroenionycb 
wvżej szczegółów potwierdza tylko czynione już 
przedtem zarzuiy : że \Bydział Narodowy cbsft 
zakryć niewłaściwe wydane pier.'ądze, zebrane’ 
i przeznaczone dla głodnyth w Polsce, że man;- 
puiacya cała z funduszami publicznymi w Bid' 
rach Wydziału była prowadzona lekkomyślnie, 
nieoględnie i za kosztownie, i że Wydział Na­
rodowy nadużył zaufania tej części wyckodżctwa, 
której narzucił się na przewodnika 
> Wi-bec tego czytamy dalej społeczeństw* 
polskie w Ameryce nie powinno powierzać wię­
cej ani cenią Wydziałowi Naród swemu, alt 
składać wszelkie datki i ofiary na Polsnę i) gło­
dnych w Polsce do rąk przedstawicieli Rzeczy 
pospolt ej Polskiej a tc posła tej w Wasbing 
tonie lub konsulów poisk'ch.

Ogłoszenia hyrekcyi kolejowej.
„Ga/eta Lwowska* ogłasza rozpisanie dosta- 

wry maicryałów Kancelaryjnych jak również ro- 
bót drukarsaich a mianowicie druków manipU' 
lacyjnych na rok 1921 dla okręgu dyrekcyi kc- 
lei państwowych we Lwowie.

Dotyczące oferty sporządzone na przepisanych 
blankietach należy wnieść najpóźniej do dni8 
30 listopada 1920 do godziny 12-tej w południ® 
do Dyreacyl kolei państwowych we Lwowie.
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/ Jak należy st^ arzaó  kooperatywy 
i podnosić naneLcJ polski I

Drohobycz, listopadzie 
Miasto, które chce być osioją h i r dl a pol­

skiego jak Drohobycz j  stworzyć koop raty wę 
W całem tęgo słowa znaczeniu, niech korzysta 
z niżej naprowadzonych rad: Prz sUb-wszystkiem 
należy głosm „urhi et orbi‘ , że handel należy 
skupie bezwarunkowo w rękach pofskich i w 
hiyśl tej de^nzy zbie aS udz.aty powiedzmy na 
„Składnicę Kolek rolniczych*. Zebrań** u- 
dzialy oddać w rę^e je nostki sprytnej np. o- 
Sooy duchownej, która w porozumieniu z inny- 
n i spryciarzami zamiast Skiadnicy zjłoży sobie 
„Konsum" i iźahy nikogo nie drażnić bez krzyku 
i hałasu ziODi w skup.enm ducha na poczeka­
niu z 50 m bonowy majątek, Szybki wzrost 
majątku nie będzie w;ną mi yatorów, tylko wy­
nik.em sp,‘dku kursu pieniężnego no i szybkiego 
obrotu kapitału z ucz iwym zyskiem, tylko
I trochę większą rezerwą na wypadek struty. 
Przyiem baczyć naieżv, ażeby ktoś nielojalny, 
a względnie merozumiejący się na handlu nie 
ttliał prawa wglądu do gospodarki, gdyż może 
Se sobą nrzynieść pecha i handel polski upa­
dnie. Mu-szą to więc być luazie dobrani, ja t 
»Dtekarze, lekarze, księża i adwokaci, kiórzy ni-
II lj bliźniemu bez powodu do kieszeni nie się­
gają i mają wspólne interesa.

Drugi sposób : Niech dwaj, albo trzej obszar- 
hicy znajdą soŁ e bardzo sprytnego urzędnika 
Op. z Rady powiatowej, dobrze płatnego, ale 
* funduszów publicznych, ażeby nie ooarczał 
*bytnio założyć się mającego interesu i niecb 
kaiożą powiedzmy „Składnicę hodowców i rol- 
h,-ków‘ , bo to hardziej odpowiada powadze 
obszarników. Ci niech sobie dobiorą kilkunuslu 
'tdz.a/owców z kapitałem jednak mniejszym od 
ich, ażeby ich przypadkowo nie zechcieli prze

c iw ie  ułatwiał wsystkie przedsięwzięcia, bo je* 
żeli starosta będzie nieludzkim i „złym człowie­
kiem", to gotów obiecaną aprowizacyę w trakcie 
doiiawy odebrać, mając ku temu wiele wy­
mówek.

Jeżeli się ma komisyonersiwo zbożowe lub 
przvuvał rządowy ziein opłodow „na podniesie­
nie rolnictwa*, to dobrze jest zyskać sobie za­
ufamię inspektora rolniczego okręgowego. Towary 
należy sprowadzać z K. B. K Banku Rolniczego, 
Zwjąiku Ekonomicznego Kółek Rolniczych i 
P. U Z A. P P. a gdy u tych zabraknie, to 
na miły Bóg, nie możemy zupełnie zrywać z 
d ivnym i kupcami ze wschodu. I oni chcą żyć, 
tylko ostrożnie, żeby ludzie nie gadali, że san i 
nie możemy sobie uać rady i musimy wszystko 
brać od nich; a to może wpravTdzie przynieść 
dochód, ale i ujmę kooperatywie.

Artykuły otrzymane z K.B.K. i P.U.Z.A.P.P 
należy sprowadzać w największej tajemnicy i 
nie pokazywać nikomu, chyba dyreKcyi i naj­
bliższym przyjaciołom, bo znowu plotki, że roz- 
kradają to co przychodzi dla wszystkich człon­
ków, lub dla najbiedniejszych.

A teraz zapytanie dc tych którzy jeszcze w 
roku 1919, w grudniu szumnie ogłaszali założe­
nie prav dz'wej rSktadnicy Kółek Rolniczych*, 
czy mają chęć zrealizować swoje zamiary, jeżeli 
jednak brak im odwagi do czynu z tytułu np. 
noszenia sutann lub zbytniego zaangażowania 
się w „Składnicy hodowców i roiniiŁow* to mecn 
złożą mandaty, a w-zyscy ci, którzy na ten cel 
pieniądze złożyli i deklaracye podpisali, wybiorą

Ogłoszenia Jrfaglstratu,

Magistrat zawiadamia P, T. Mężów zaufania, 
że karty kontrolne cukrowe Nr. 11 będą dc 
podjęcia w XVII. E. Departamencie Magistratu 
ui. Piekarska 1. 11 a w poniedziałek tj. dnia 15. 
listopada 1920 r. w godzinach popołudniowych 
międźy 4-tą a 7-iną — tytułem opłaty za każdą 
kartę należy pobierać po 30 (trzydz.esci, fc 
nigów.

Pt r.y tej sposobności wzywa się P. T wła­
ścicieli realności, aby pr/y sposobności zgłasza­
nia się po kurty cukrowe, przedłożyli P. T. Mę­
żowie zaufania imienne wykazy gospodarstw do­
mowych oświetlanych naitą z podaniem liczby 
legitymacyi Spożywczej w dwóch,egzemplarzacn. 
P. T. Mężow.e zauiania zechcą łaskawie' po* 
sprawdzeniu tychże z swoimi wykazami zaopa' 
irzyć je własnoręcznym podpisem i zwrócić XVII 
E. Depa-tamentowi Magistratu przy następnym 
poŁ<rze kait chlebowych.

Członkowie Lunsumu— „Kujicow lwowskich" 
przy ul. Podiewsk.ego Nr. 1 zrealizują swoja 
kartki cukrowe Nr. 11, w sklepie rejonowym 
Ostęrmana przy ul. Podlewskitgo Nr. 6, a na­
stęp. it* zgłoszą się w XVII. iC Departamencie 
Magistratu I. p. oddział ewidencyi ludności ze 
swoimi legitymacyami spoźywczemi — celem 
przydJelenia do innych sklepów rejonowych 
względnie konsumów.

Członkowie Komumu 56 Związkń fuńkcyo- 
naryus7y pocztowych przy ul Zygmur.towskiej 
1. 5. zrealizują swoje kartki cukrowe Nr. 11 ją . 
koteż chlebowo-rnąozne Nr. 7 i 8 w sklepie za­
pasowym Kulinowskiego Stefana przy u Gro- 
deci ej 13, nasteunie zgłoszą się mięcizy 26 ja 
30. listopada w XVII. B. Departamencie Magi-

! s r r a łn  ( T m o ł m  to  >z pomiędzy siebie komiiet, k.óry zdolny będzie 1 ! ra u  ̂ P‘5 0 , w . 0 l c e widcncyi mieszkań-
do czynu i nie związany żadnymi osobistymi, u ovv ze sw.° łagRymacya ni spożywczLmi ca- 
ani pariyjnymi interesami, wyemancypuje się innego uonsumu względnie
z pod wpływów tak Konsumów jakoteż Spółek

glosować i stanąć na przeszkudzie podniesieniu l stw rzy prawdziwą kooperatywę, opartą na
handlu.

Daiej postarać się o norr.is1 onerstwo, hurtownię 
*oli, apiowizacyi etc. i interes się rozwinie w 
bardzo krótkim czasie, a kapitał będzie rósł jak 
*>a Jrożażic i. Ale w jednym i diugim interesie 
fadzę Dajpierw porozumieć się z nuejscow'm sta­
rostą, ażeby n e r; bił żadnych trudności i prze-

wzornwych statutach, która Manie na wyż} nie; 
zaaama i wyrobi sobie zaufanie szerokich war­
stw ludności przez uczciwą i sumienną pracę i 
dopu zczenie do publicznej kontroli czynności 
swoich, ażeby1 uniknąć za zutu ^askarstwa i ro­
bienia osobistych interesów.

Z Związku inwalidów.
Inwalidzi, członkowie Slow. Inw. Po’ , ha 

Małopolskę Wschodnią, kiórzy korzystają z ul- 
lf->wych kart tramwajowych, winni na żądanie 
hnkcyoiiaryusza miejskiej kolei elektrycznej, 
Wykazać się dokumentami inwalidzkimi.

*
. Stowarzyszenie Inwal. Pol. na "Małopolską 

rschodnią, znajduje się obecnie przy ul. Ły­
sakowskiej 1. 4. w oficynach, 3 schody I. piętro, 
^odziny urzędowe codzwinie od 5 .— 7.

*
.  Stowarzyszeni- Inwal. Pol. na Małopolską 
'Schodnią, składa serdeczne podziękowanie 
Pracownikom kopalni nafty „Siva Piana" I. — 

w Borysławiu za przysłane 1.700 mk., na 
£ele Stowarzyszenia, a zebranych z okazyi po- 
gegnai ia kierownika ruchu WPana Władysława 
greckiego.

^ spraw* 3 p r z ę s łu  naftowego
j  Polskie Towarzystwo Politechniczne — O i 
*iał w Borysławiu, jako ze: nół inteligencyi 

, bodow ej, pracującej w przemyśle naftowym, 
O dłożył ministro vi robot pubi. nast. postulaty

sklepu rejonowego.

f J
K f l o i i n y r h  Chłopcad0 p 05 łu*

. “Wojej organizacyi — w sprawie przemysłu
lb ,■ ego.

. Przemysł naftowy w dzisiejszej jego formie 
^'sga na rąbu-kowej go~pidarce:
. marnotrawienie o: atu, wody, maszyn, mate- 
-Móvr technicznych i ludzi,, co jest wynikiem 
ra£y sił nieukwalifikowanych.

Olbizymia przewaga obcego kapit&łu, żądnego

zysku kosztem pracy polskiego pracownika d^źy 
do tego. by jak najmniejszym kosztem inwesty- 
cyi na cele : kulturalne, sanitarne i komunika­
ty,n wypłaCi" jak największe dywidendy swoim p : QrlBf- _ a lwowska pa- 
akcyouaryuszom za granicą. i KSI ¥N*Cn rovaftirbiar-

Rząd polski, jako przedsiębiorca nattowy,. nia t pralnia chemiczna H a- 
posiad j jcy największą rafmcryę i* najbardziej' ■yj ^druczyk^ i j ma  ̂ a 
rozległe terena naftowe w państwie# powinien 
dążyć — we własnym interesie — dc stwor/en a 
licmvcb i silnych polskich przeds ębiorstw 
naitowych i popierać z całych sił aązenia w tym 
kierunku.

przyjmie na-czela. zi szewskich i przy- tyci.miast drukarnia Ariura 
krawacza poszukuje Maga- ' ' 
zyn i pracownia obuwia 
St. Dwornlcklego, Fredry 6 

100—3

Goldmana, Syn.stuska 19.

P P
zegirów kontro, ych, bij? 
cych ki iszonkowycn iścuń  
nych, chronometrów. WyKO 
nuie szybko i starannie ze­
gar r.istrz A. Gold, Gródecka 

22. 57 . Jowrofiskie o, Lw'ów, Króia 
Leszczyńskiego 9. — przy- 
Si.inek tramw'ajów K-D tŁ-D

£3 \Ę im m
do /arbowania i cbemicznego 
czyszczenia. 9-1.5

Kiareńóki oczekują rewolucyi anti- 
boiszswlckiej.

„Humamte" donosi ”|T . *..
Kiereński przybył ouegdaj do Paryża. W de­

klaracji złożonej w agencji hadya. oskarżał 
bolszewików, że oczerniają gc, przedstawiając 
jako reakeyonistę, lub jako w sojuszu z reakeyo- 
nistami pozostającego.

Naród rosyjski — rzekł nienawidź:, za­
równo holszewizmu jakcaryzmu Wyraził pogląd, 
ze bolszewizm cnjii się ku upaukowi, poczem 
dodał:

„Rosya śtanfe niebawem wobec rezolucyl 
przeciw tyranii bolszewickiej. Nie chcę bynaj­
mniej powiedzieć, że należy rachować się bier­
nie wobec tej nienawiści, która wzbiera. Nie 
jestem pacyfistą. Przeciwnie chciałbym uzbro­
ić masy w szystkie możliwe środki rewolucyjne, 
gdyż bolszewizm, niizdolny do ewolucji, upa­
dnie jedynie przez rewolucyę.

Krawcy i Krawczyni
znsjdą natyebmias. zajęcie 
w SpóUe knwicckiej .Po­
ste “ do robćr rrur.durChy 
wojskowycn. -  Płaca naj- 
uyższa. — WiatG.ność w 
iaoryce, Kołłątaja 8. parter 

143J -.3

wykonuje sią zaraz. Zdjęcia 
począwszy od 5 Ma.cnc

, rccłinicum" im, lablcnwikitiiiL

1286 cębów
sprzedaje

CcntPHlna /‘ dminlstracjja
Fundócyi hr Sharbaa 

we Lwowie 
Gmach Skarbkowski I. p. 

Nr. drzwi 15.
82—3

l i fm c S f ib  mąskieidzie* UCtilloi k*C* cinne i.ape-
lusze, hurtownie i częściowo, 
stare przerabiam na naj­

nowsze fasony 
I f s s - o r a y i a A a k i  

gen. r*>s«. p erwszej parowe; 
fabryki T„w Kapelusznikó# 
składnica Lwów Kościelca G, 
gmach izby Rękodzielnicze,.

1240-15

Pracownia ‘Śfefg,
Gródecka 9. pc szi kije zdoi- 
nego czetadmka na roboty 
wagowe. 92

w«neryczne, skórne, zastarzałe -  
8 leczy a p e  a j  a ł l s t a  d r .  

33 t lT n O B .,  n lia n a  'W a k o w a ć  3 i J
Wrtrzykiwanie preparatu Neo Sawarsanu tylko przed- 
połuuniem, * 692—za

„ S ł a n i a  \ f a ł k o w s k ą
Djfa n a t  % życia  w  5  aktach,

* ^ P G L f l  N c G K I



Towarzystwo Ubezpieczeń

ORZEŁś'

Sp£łka Akcyjna w Warszawie
Kapitał zakłaiowy 10.n00.GG0 Mk. 

z czaga ćwierć v, płacono.
'SZIAŁY; ogniowy, transportowy 

iyciowy, od wynadKów 
RtprezeitŁcya Jereralna na Wschodnią 

Malopolsaę 92-2

we Lwowie, §jj, Smciki 4.
rozpoczęła przyjmowanie wszelkich ubez­
piecz* ń v  dziale ogniowym i transportowym, 
w miejscowościach ^dzie dotyeręza* niema 
zastępsiwa Towarzystwo chętnie odda ajen- 

tury powai.iym refiektaruom.

Uprasza się &z*p Wydawnictw*. 
Polskie o stała nadsyłanie po kilka 
egzemplarzy waszych plam, do sprze 
«aiv w Ameryce, po atrzym*niu 
takowych,^ natychmiast wyszlamy 
zamówienia wraz z należnością

ti&jaiąuze Biura fis® FdsRich całpus świata
- d r e m  1420—26

„F  i  G ł  n Z“  P a l u  c b &  B J D f
1448 W . D i ;sio i St. Chicagu Ul. U. S. A

Wykonuje 
n a j t a n i e j  
bo pracownia 

yiia I. piętrze.

RYTOWNIK

D. IMS
LWÓW 

'J rk tui ka 

1 3 .
Zamówienia z drowincyi usku ecznia odwrotnie.

mm. Z HMHWHMBHa
Nawo otworzony Skiaii papieru

l pod firmą

IZ A R  P R iT S C li
i lry j, ni. 5  s W e if lw  &

p o l e  e n  P. T . Publiczności p rzy L o ry  
szKolne, tu fK i, b ib u f& l cyga refow e itp . 
W "  po cenach K o n K u ren ^ yjn yc i.. TlfiŁ

D r a  Antoniego BJumenfelda
d w o l y n i r y ,  właiiw, Kosmity* 
ka Ita r jk t. Cbsroky ■ • asryam  
Róaig«n. Lumpy kwarcowe. D r*oj. 
Wfclizaty j. Lad takojia. Diatermia.

Lwów. lieeinjaj MMsi \ u«r A  Sinus

a s z y n y  d o  f e z y c i a ,  
r o w e r y ,  a r r a m o  
f o n y  !  p ł y t y ,  i m  
c z ę ś c i  s t i ł a d o w e

.326—6 uoleca
Leonard Wait&e, mjgjfc

1 wów, ui. Krakowska 1. 10.
Wszelkie naprawy wykonu e do­

kładnie, szybko i tanio.

Nagniotki
uporczywe odciait? i zgrubiałe naskórki usuws 

radykalnie bez najmniSjzego bolu

mWńU ULU! U Silit?1
Cena flaszki z pędzelkiem M k *  2 0 -  

Skłaoi wyrm

M U  I  E T IM l LISI PUC J U D ilB D
w

C U K U Y  I  C Z E K O L A D Y
aijtaniej do nabycia nurtuwniei detaiiicznie 
-  n- w lwowskich domach cukrowycn

Jo Em R tIK K  v e  Lwowie 
Gfórony skia J ni. Lestonfiai js.
Filie; Mademlcka 26, Halicka 9, L. Sapiehy 17.
1249 Rok zału^enia '906.

Centralni* Biuro Komisom o - Spedycyjne
A A O Ł . F A  »  t f t U B S L -

l . w u w ,  ula K o ł l t y t a ia  I. H.
n« tpte«Hla wji ltie?* rtduj* spedycje, silenia, reekspedyeye, 
1291*10 dawoay przesyłek wajfssowych i pajedyńcz/tb.
Regularny ruch wagonć w zbiorowych pod konwiom

Linsr s f e t o s
d l a  p r z e m y s ł u  n a f t o w e g r o

wszelkich wymiarów z fabryki

M. D E IC H S E '^
w Sosnowcu 

lub *też wyrobu fabryk górooślązaicb
dostarcz! naiyc&srfasf

Birystawszi Godz.af la w . Akc.
„^TES$»3ElCS-3Bi“

Drohobycz, iii. Grunwaldzka
• 1427

I F R R A T Y  chińskie i angielskie
a i I  ■ ze gw ie/ego zoioru 

w najprzedniejszych gatunkach
poleca 1404

ITiNDjfl HE2BAT1 i KAWY

K1EBLA
we Lwowie, ul. Gutowskiego 8.

W  V Y R 6B K M tJ D H t.! " W -

NSIPKiEJSZE MPELISlE
d a m s k i e ,  - ne r  k i ę  i d z i e c i n n e  po renacl 

fabrycznych p o le c a :
I-S ZA  K R A JO W A  FABRYKA K A PELU SZY

R U D O L F !  f t C D W E m i
3. t c 6 w , DB « .2  o  ra .o x r r ta . 3 .

W szeikle przeróbki damslr c i męskie wykonuje 
T.a nainowsze formy bardzo starannie.

V

T U T K I I  B iB U Ł & I C IG A R E T O W E
nsjlepszej lakoici do nabycia w fabryce:

N  ł  J. P E I ś  L M  13 T T E K O W
Lwów, «i Tkacka 1. 4.

r i  | T |  A  męskie i damskie, miastowe i po- 
y U  1 .1 1 M  dróżne, boa, zarękawki, kurtki do 
"  ' ' polowania i gospodarstwa, świtki,
dMT* Kupuje lisy, tumaki, króliki, zajęce i star* futra
bttów, u l Bilińskiego 1.

(oDok Union Banku)

D l a  F a r n j w j
najpewniejsze hygieniczne artyKuły 

ghmowe oraz suspenzorya *&■
poieca hut łownie i dctaillsznłe 

Oom handlowy £3 r 7 E : i 3 I 3 2 E L ^ .
I .wów, Sykstuska 7.

Wysyłka aa prowincyę dyskretnie I odwrotnie.
Cenniki uarmo.

H KRrwFF

Przyjmuję szycie
damskich sukiefi, bluzek, 
Kosiyrmów i t. d. tak m w : 
iakoteż przeróbki oraz bie- 
.znę c'smikę i męską po 
Darriso n ik k i c h ceiuch — 
ul sw. Jó'tha 2. I. p. (^anek 
na prawi*)-

Fabryks farb i ultramaryny
Cha P e p lm ^ itfa i*

l o o r ,  S łon eczn a  26, polect swój wyrób

BftmYd nmWijsu Uii'ie Aa
O O G O  as I i  i i  r L r i ‘(C

n a j le p s z ą  i  n a j w y d a t n i e j s z ą  f a r b k ę  d o  
b ie l iz n y  w  p r o s z k a c h ,  w  w o r e c z k a c l i f  
w  g a i k a c h  t „ I n d . y g o  p a p i e r * *

P r z e p u s t k i
( lu  t  w ł  red. i reduktor oópowiatL: Ony: JAG SZCZYRRK.

i (rszelltis inne drufti (oojsfiow e
„ykonuje drukarnia

kgn. J a sp e ra  we Lwowie u l .  S y h s t u s K a  3 3 .
f —

CruLlem A . Gnłdmana we Lwowie Sykstuska UL ,

(


